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WIELKIE PRAWDY.
Już kilka miesięcy temu Pan Wice* 

premier i Minister Skarbu Kwiatków* 
»ki swoje ekspose budżetowe, wyglo* 

^4zone w Sejmie zakończył w sposób 
następujący: „W ydaje mi się, iż nade* 
szła ważna chwila, w której winniśmy 
z całą energią usunąć atmosferę nieuf* 
nośd i dekompozycji z powierzchni 
naszego życia publicznego. Tego doma 
ga się nie tylko rozum polityczny, ale 
i sytuacja gospodarcza, wskazująca, że 
w atmosferze wytężonej pracy, spoko* 
ju, pewności jutra, ładu, zdolności do 
kompromisu — leży obecnie maksi* 
mum naszego zbiorowego powodze* 
nia“.

Ku tej prawdzie tak wielkiei i niezbi 
tej zmuszony był wrócić Pan Wice* 
premier przed kilku dniami w swym 
odczycie, wygłoszonym w Katowicach 
na temat: „Zagadnienia polityczno*go 
spodarcze współczesnej Polski".

Z szczególnym naciskiem podkreślił 
tu  prelegent, że wedle jego najgłębsze* 
go przekonania wiele zwycięstw i 
klęsk gospodarczych Polski w latach 
najbliżzych zależeć będzie od postawy, 
jaką zajmie społeczeństwo polskie w 
dziele wewnętrzno*politycznej konso* 
lidacji, „Od zdolności twórczego kom 
promisu, od zdolności zrozumienia, że 
po śmierci Marszałka Piłsudskiego po* 
wstała nowa sytuacja, która protestuje 
przeciw kontynuowaniu nieaktualnych 
już sporów historycznych, sporów 
niezrozumiałych dla większości naro* 
du i obcych dla pokolenia, które doj* 
rzewało w ostatnich 12 latach, zależeć 
będzie nie tylko to, na jak szerokiej 
podstawie oprzemy porozumienie ży* 
wiolów polskich, ale i moc lub słabość 
Polski w okresie najbliższego 10*lecia.

Te prawdy muszą dotrzeć najgłębiej 
i najszerzej do ogółu polskiego społt* 
czeństwa. Jedność wewnętrzna narodu 
tylko wtedy pogłębia się a siła politv* 
czna rośnie, gdy pokolenie po pokole* 
niu dziedziczy zdobycze pozytywne a 
odrzuca przemijające sprzeczności. 
Gdyby miało być inaczej, narody z 
biegiem czasu stawałyby się nie bar* 
dziej zwarte i jednolite, lecz coraz slab 
sze i bardziej skłócone, bo targane co* 
raz większą ilością przeciwieństw i 
dźwigające coraz większy ciężar naro* 
słych antagonizmów i nienawiści.

Jest przy tym faktem, że w zrozu* 
mieniu naszego narodu silniejsze jest 
to, co nas spaja, niż to, co nas dzieli i 
różni, a co posługuje się zatrutymi 
strzałami demagogii politycznej, mno* 
żąc tym samym i pogłębiając chaos w 
społeczeństwie.

„Nikt" — wyraźnie oświadczył w 
swym przemówieniu w dniu 19 marca 
b. r Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
— „nie posiada wyłączności rządów 
w Polsce", ale droga do tych rządów 
nie wiedzie przez demagogię i chaos. 
Te złudne nadzieje muszą być rozpró* 
szone skądkolwiek się wywodzą i do* 
kądkolwiek zmierzają. Bo — jak to 
wyjaśnił Pan Prezydent „kto dziś w 
sposób niebaczny i nieodpowiedzialny 
sieje chaos, ten nie tylko utrudnia wy* 
korzystanie dla Polski wielu momen* 
tów szczęśliwych i dodatnich, ale 
wręcz pracuje na rzecz obcych intere* 
sów".

Prócz wielu dziedzin życia w najwyz 
szym stopniu wymaga ustalonych ram 
prawnych i politycznych przede wszy* 
stkim gospodarstwo narodowe. Wie* 
my z licznych przykładów historii na* 
rodów innych i z historii naszej, czym 
jest dla siły gospodarczej jedność a

Szef 0. Z. N. gen. St. Skwarczyński 
o ideale Polski współczesnej.

Warszawa, 27. 4. (Teł. wł.) Szef O* | 
bozu Zjednoczenia Narodowego gen. j 
St. Skwarczyński przyjął w dniu 2ó*go j 
bm. przedstawiciela Agencji „Iskra" i 
udzielił mu wywiadu, który w wyjąt* 
kach podajemy:

Wszelkie napaści prasowe na OZN, 
związane zarówno ze składem Rady 
Naczelnej, jak i innymi wydarzeniami 
organizacyjnymi z ostatnich dni, nie 
posiadają charakteru zasadniczej dys* 
kusji programowej. Polegają tylko na 
niezgodnych z prawdą i wyraźnie ten* 
dencyjnym komentowaniu niektórych 
spraw personalnych Obozu. Ten stan 
rzeczy narzuca wywiadowi, którego 
Panu udzielam, charakter sprostowa* 
nia tych mylnych pogłosek i interpre* 
tacyj.

Jest rzeczą charakterystyczną, że per 
sonalny skład Rady Naczelnej OZN 
zaniepokoi} nie członków samego obo­
zu, a tylko te ugrupowania polityczne, 
które z takich czy innych względów do 
Obozu nie weszły. Oczywiście, w 
szczerość troski tych polityków o 
skład Rady Naczelnej nie wierzę i 
wierzyć nie mogę.

Prasa tych ugrupowań, która dziś 
tak wiele pisze o sprawach Obozu zwal 
czała OZN od dawna, również i wów* 
czas gdy szefem Obozu był płk. Koc. 
Rozdzieranie więc obecnie szat przez 
te pisma z powodu rzekomej zmiany 
kierunku ideologicznego OZN jest 
zwykłą komedią, która nie może mnie 
wzruszyć i której cel jest aż nadto 
przejrzysty.

Legenda o „kursie naprawiackitn" 
w O. Z. N. zaistniała już od pierwszej

chwili objęcia przeze mnie szefostwa 
Obozu. Chcąc tym najzupełniej 
dowolnym i fałszywym pogłoskom 
położyć kres, w przemówieniu swoim 
na zjeźcŁzie przewodniczących okręgów 
OZN w dniu 21. II. br., apelowałem do 
przeciwników OZN , aby nie przycze* 
piali mi żadnej grupowej etykietki, a 
Podjęli rzeczową dyskusję na temat za* 
Sad, głoszonych przeze mnie. Niestety, 
dyskusji takiej n/ikt nie j?odjął.

Mogę tylko stwierdzić jasno, że w 
polityce Obozu nie ma mowy o żad* 
^ym zwrocie na lewo.

Ostatnio na łaniach prasy pewnego 
kierunku politycznego pojawiły się in* 
śynuacje, że OZN zboczył od tradycji 
józefa Piłsudskiego. Oczywiście wo» 
bec Panów spod tych znaków nie od* 
czuwam najmniejszej potrzeby udo* 
wadniania fałszu ich twierdzenia.
' O wierności wobec zasad wielkiego 

Marszałka świadczą nie słowa tylko, 
ltcz całe życie moje i moich przyjaciół 
z obozu. Wątpię, czy ktoś z tego typu 
krytyków ma uczciwe i moralne pra* 
wo do formułowania takich zarzutów.

POZYTYW NY NA CJO NALIZM  -  
IDEĄ ZJED NOCZEN IA NA RO DU

Zawsze byłem, jestem i będę zwolen* 
nikiem zdrowego i pozytywnego nacjo 
nalizmu, mającego na celu dobro naro* 
du i Państwa Polskiego, dlatego też 
chętnie szukam i będę szukał platfor* 
my współpracy z młodzieżą mającą 
szczere przekonania narodowe.

Przeciwstawiać się natomiast będę 
zawsze wszelkim usiłowaniom siania 
w Polsce demagogii i zamętu, usiłowa*

Delegacje do rokowań polsko-litewskich
w sprawach komunikacji wodnej.

Warszawa. 27. 4. (PAT.) Dnia 29 
bm. w Kownie rozpoczną się rokowa* 
nia polskoditewskie na temat komuni* 
kacji wodnej.

Przewodniczącym delegacji polskiej 
został wyznaczony p. Micha} Potulic* 
ki, zastępca naczelnika W ydziału praw 
nego M S Z . W  skład delegacji wcho* 
dzą: inż. Józef Zagórski z Departamen 
tu dróg wodnych Min. Komunikacji, 
p. Stanisław Deptuła z Min. Przemy* 
słu i Handlu, p. ladeusz Zburski z

Min. Spraw Wewn. Ponadto w charak 
terze rzeczoznawcy — dr. Józef Mar* 
lewski z M.S.Z.

Ze strony litewskiej przewodniczą* 
cym delegacji mianowany został dy* 
rektor Departamentu handlowego li* 
tewskiego M.S.Z. p. Norkaitis. W  
skład delegacji wchodzą: dyrektor De 
partamentu dróg wodnych p. Rymkus, 
przedstawiciel Min. Spraw Wewn. p. 
Aleknavicius oraz inspektor lasów p. 
Wilczynskas.

Incydent na pograniczu
sowiecko-japońskim.

Keijo (Korea), 27. 4. (PAT) Główna 
kwatera armii koreańskiej komuniku*

czym rozbicie polityczne. Wiemy, że 
jedność mnoży bogactwo narodowe a 
polityczne rozbicie prowadzi do rui* 
ny. Wiemy czym dla naszego gospo* 
darstwa był okres zaborów, który spa 
raliżowat jego rozwój na przestrzeni 
długiego wieku. Wiemy jakim funda* 
mentem rozwoju, potęgi i wreszcie im* 
perializmu gospodarczego stało się dla 
Niemiec ubogich i nędznych w począt* 
ku XIX stulecia osiągnięcie jedności 

j politycznej parę dziesiątków lat póź* 
j niej.
j Te prawdy wyczuwa zdrowy in* j 

stynkt narodu. L. =

je, że około 20 żołnierzy sowieckich 
wtargnęło na terytorium Mandżukuo 
i zajęło miejscowość, leżącą na polu* 
dnio*zachód od Nanpiehri o 36 km na 
wschód od Hunczun. Mandżurska 
straż graniczna wyparła niezwłocznie
napastnika.

Ten sam komunikat donosi, że silny 
oddział sowiecki zaatakował placówkę 
pograniczną na południu od Nanpien, 
lecz po godzinnej walce został odparty 
przez patrole mandżurskie, którym z 
pomocą przyszły stacjonowane w po* 
bliżu oddziały. Po stronie mandżur* • 
skiej nie było żadnych strat, natomiast 
w oddziale sowieckim było kilkunastu 
zabitych j rannych.

niom szczególnie niebezpiecznym 
wśród młodzieży. Zamęt ten stoi na 
przeszkodzie rozwoju naszej potęgi 
państwowej i staje się ogniskiem roz* 
kładowym zdrowych sił narodu.

Wysunięte przez Marszałka Stni* 
głego*Rydza hasło Zjednoczenia Naro* 
dowego trafiło w Polsce na grunt po* 
datny i jest w szerokich warstwacn 
społecznych popularne Do walki z rea 
lizacją tego wielkiego hasła naczelnego 
W odza występują pod rozmaitymi ma­
skami niektóre ugrupowania politycz­
ne i pozostające pod ich wpływami or* 
gany prasowe.

W  tej akcji napastniczej coraz wyraź 
niej zarysowuje się jej generalna linia 
walki z ideą szeroko pojętego zjedno* 
czenia narodu.

Coraz wyraźniej występuje jakże 
zgubna i niebezpieczna dla Polski ten* 
dencja bojowego podziału na „prawi* 
cę" i „lewicę".

Zbyteczne jest chyba uzasadniać, że 
tego rodzaju rozwój układu sił polity* 
cznych w Polsce byłby wielkim kro* 
kiem wstecz, zamiast wytężonym mar* 
szem naprzód, którego wymaga od nas 
sytuacja geopolityczna narodu, grani* 
czącego z dwoma wielkimi państwami, 
rządzonymi przez ustrój totalistyczny. 
Zbyteczne jest chyba przypominać o 
tragicznym przykładzie Hiszpanii.

Wielkie idee muszą zawsze zwycię* 
żyć, choćby nawet droga do ich realiza 
r.ji była trudna, wymagała żmudnej 
walki i ofiar. Dlatego też jestem pew* 
ny. że cel jaki postawił sobie OZN. 
zostanie osiągnięty. Im wcześniej społe 
czeństwo odrzuci podsuwane mu przez 
partie polityczne małe cele i im wcze* 
śniej stanie w zwartych szeregach O. 
Z. N., pragnącego zjednoczyć cały na* 
ród, — tym prędzej osiągnąć będziemy 
mogli ideał Polski wielkiej, potężnej i 
sprawiedliwej.

AUDIENCJE U P. PREZYDENTA.
Warszawa. 27. 4. (PA T.) P. Pre* 

zydent R. P. przyjął w dniu wczoraj* 
szym prezesa Rady ministrów gen. Sła* 
woja Składkowskiego i wicepremiera 
inż. E. Kwiatkowskiego, którzy infor* 
mowali P. Prezydenta o bieżących pra 
cach rządu.

P. Prezydent R. P. przyjął wczoraj zna 
nego amerykańskiego działacza społe* 
cznego dr. John R. Mott w towarzy* 
stwie prezesa Rady krajowej Polskiej 
Y.M.C.A. dr. Tadeusza Dyboskiego.

Dr. M ott przyjęty został następnie 
przez prezesa Rady ministrów gen. Sla 
woja*Składkowskiego oraz przez mi* 
nistra Opieki Społecznej M. Kościat* 
kowskiego.

CODZIENNIE TRZĘSIENIE ZIEMI 
W  TURCJI.

Stambuł, 27. 4. (PA T ) Ub. nocy w 
miejscowości Keuschker i okolicy od* 
czuto nowe wstrząsy podziemne. Je* 
den z tych wstrząsów spowodował ru* 
nięcie kilku domów. W  miejscowości 
Kumptepe wytworzyły się szczeliny 
długości 60 mtr. W  innych miejscowo* 
ściach nawiedzionych katastrofą rów* 
nież powstały szczeliny. Na miejsce 
udała się komisja geologiczna, która 
badać będzie to zjawisko.
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Wiadomości bieżące.
Środa

Zyty
Jutro: Pawła 

W s c h ó d  słońca 4 1 5  
Zachód .  18’53

TEATR WIELKI
Środa godz. 19.30 „Rosc Marie".
Czwartek godz 19.30 „Rosę Marie".
Piątek godz. 19.30 „Rose Marie".

TEATR ROZMAITOSCL
Środa godz. 19.30 „Lekkomyślna siostra".
Czwartek godz. 19.30 „Lekkomyślna sio. 

stra".
P jtek  godz. 19.30 „Lekkomyślna siostra"

KINOTEATRY.
AiPOLLO: „Kapitan Mollenard".
BAŁTYK: „Burgtheater".
CASINO: „Pani Walewska".
CHIMERA: ..Wesoły włóczęga".
EUROPA: „Wrzos".
KOPERNIK: „Pensjonarka".
M AkYSIENK\: „Buziaczek".
METRO: „Pan z mdionami" oraz „Grze­

sznik mianowali".
MUZA: „Życie ulicy*.
PAŁACE: „Pepe lc Moko".
PAX: „Hrabina Wladinow".
RA | : „Znachor".
R1ALTO: .„Manewry huzarskie".
ROXY: „Skłamałam".
STYLOWY: „Zawiniłam" i rewia.
SWIT: „Siódme niebo".
TON: „Ryoerze stepu" i „Statek niewól* 

n.łków '.
UCIECHA: „Potępieniec" i rewia.

— Operetka „Rose Marie“ w Teatrze 
Wielkim w bież. tygodniu ukaże się tyl­
ko trzy razy, dziś. jutro i w piątek wieczo. 
rem w znakomitej obsadzie premierowej: 
Ankwicz.Szyjkowska, Bielicka, Kaupc (par­
tia tytułowa), Stadnikówna, Borowr, Kuli. 
gewski, Ostrowski, Nieprzewski, Szala w. 
ski, Więckowski, Zintel, z występem mi. 
strzowskiej pary baletowej M. Kolpikówny 
. E. Paplińskiego w zwiększonym zespole 
corps de ballet, w reżyserskim opracowaniu 
F. Kuligowskiego, pod muzycznym kierow­
nictwem J. Munda, w bogatej i pełnej efek. 
towiTych pomysłów oprawie d koracyjno. 
kostiumowej M. Różańskiego. Abon. 19.

— Sobotnia premiera „Zaw&ae ■wiemy" 
w Teatrze Wielkim. — Choć lwowianie 
diummi są z bohaterskiej historii =wtgo 
grodu, ogół bardzo mało albo niedokład* 
nie. zna dzieje tego miasta, które w ciągu 
6 wieków historii przodowało w wierności 
dla Polski, dokumentowanej tyle razy 
krwią mieszczan lwowskich podczas najaz. 
dów j oblężeń. — Nowa sztuka Henryka 
Zbierzchowskiego „Zawsze wierny" w sze­
regu barwnych obrazów sceniczn. wskrzesi 
niektóre najpiękniejsze momenty z historii 
lwiego grodu od czasów Władysława Ja» 
p tłły  aż po bohaterski zryw Orląt, a wspa, 
niale wykonanie aktorskie, ramy dekoracyj* 
ne i muzyczne, tego pierwszego w tym ro» 
dzaju widowiska, przyc:ynią się napewno 
do pokrzepienia wszystkich serc polskich, 
tak bardzo polskiego miasta Realizacja 
sceniczna sztuki spoczywająca w rękach re­
żyserów Szlciyńskiego, Szyndlera i Warne, 
ekiego idzie po linii zwartej inscenizacji i 
wartkiego tempa akcji, iżby widowisko zło, 
żone z 8 oddzielnych obrazów nie trwało 
dłużej ponad dwie i pól godziny. Obsadę 
prapremiery sztuki „Zawsze wierny" two. 
rzy prawie cały męski zespół teatrów. Mo. 
numcntalna oprawa dekoracyjna utrzymana 
w stylu epoki każdego z obrazów, projektu 
M. Różańskiego. Nastrojowa ilustracja mu­
zyczna i chóralna opracowania J. Munda.

— Komedia ,.Lekkomyślna siostra" w 
Teatrze Rozmaitości. Dziiś w środę i1 ju* ' 
tro w czwartek wieczorem w Teatrze 
Rozm. dw e będz;e powtórzenie wystawio* 
nej na wczorajszej premierze z wielkim 
sukcesem artystycznym jednej : najlepszych 
polskich komedii „Lekkomyślna siostra" 
Wł. Perzyńskiego, w doborowej obsadzie 
sił artystycznych: Barwińska, Chaniecka, 
Górska, Borowski, Leliwa, Mierzejewski, 
Wojtecki, w realizacji scenicznej znakomi. 
tego reżysera K Borowskiego, w nowej sty. 
lowej oprawie dekoracyjnej projektu M. 
Różańskiego. — Od dnia dzisiejszego na 
przedstawienia „Lekkomyślna siostra" wa­
żny abon. 20.

— Leon Wyrwitz niezrównany interpre* 
tator siynmych monologów, wielki ułuibie, 
ru-ec publiczności całej Polski, diawno już 
niewidziany we Lwowie, wystąpi z bogatym 
swoim repertuarem prz.ek<>m_czmych mono­
logów w najbliższą niedzielę i poniedzia. 
lek w Teatrze Rozmaitości.

— Opera w Teatrze Wielkim. Staraniem 
T. S. L. zostanie w dniu 3»go maja wysta. 
wioną opera Wł. Żeleńskiego „Janek", 
którą przygotowuje przy współudziale sił 
konserwatorium Karola Szymanowskiego A« 
dam Didur i kapelmistrz Józef Lehrer. — 
słowo wstępne wygłosi prof. Brończyk — 
Ponad to wieczór ten uświetni współudział 
znakomitej śpiewaczki M. Błażyńskiej, pia. 
nistki I. Lipczyńskiej oraz występ chóru 
„Echa.Macierzy" pod dvrekcją p. J. Ko. 
laczkowskiego. Zainteresowanie tym wieczo 
rem jest ogromne. Dochód z tej wspanialej 
imprezy przeznaczono na cele T. S. L.

k o m u n ik a t y .
~  Pol»kie Tow. Filologiczne (Koło lwów, 

s**e)_ wspólnie z Twem Historycznym od. 
będzie posiedzenie naukowe w piątek 29»go 
bm. o godz. 18-tej w lokalu Seminarium 
hist. poi., ud. Mickiewicza 5a III. p.

— Akademia żałobna ku czci Kazimierza

Wiec kolejarzy Obozu Zjedn. Nar.
W  dniu 25. IV. 1938 r. w  sali K. 

P. Wć przy Alei Focha we Lwowie 
odbyło się zebranie organizacyjne 
Koła W arsztatowego Obozu Zje­
dnoczenia Narodowego pod prze, 
wodnictwem p. mjr. Ziemby. Przy* 
było ok. 1000 kolejarzy, którzy za* 
pełnili szczelire salę i przylegle ko* 
rytarze.

Przemówienie programowe wygło* 
sił pos. dr. Br. W ojciechowski, któ­
ry w dwugodzinnym referacie przed 
stawił cele O ZN. W  szczególności 
omówił położenie międzynarodowe 
Polski, sprawę konfliktu z Litwą i 
nasze sąsiedzkie stosunki. „Podsta­
wą naszej polityki zagranicznej jest 
liczenie na własne siły Narodu Pol* 
skiego — mówił pos. Wojciechów* 
ski — i jeśli się z nami liczą wrogo* 
wie i przyjaciele, zawdzięczamy to 
wyłącznie naszej Armii i jej pogoto* 
wiu. W okół Armii musi się skupić 
cale społeczeństwo. D o zagadnienia 
obronności Państwa musi być dosto 
sowana cała nasza gospodarka pu­
bliczna i prvwatna, oraz organizacja 
polityczna Narodu. Dlatego Obóz 
Ziednoczenia Narodowego staje na 
wezwanie Naczelnego W odza Mar* 
szalka Smigłego*Rydza i podejmuje 
trud orgar izacvinv.

Żadne inne ugrupowanie politycz*

ne nie jest w  możności spełnić tego 
dziejowego nakazu. Stare partie 
przedmajowe PPS, endencja, ludów* 
cy nie stworzą nigdy obozu konso* 
lidacji — większość ich przywód­
ców reprezentuje hasło rozterki na* 
rodowej, a nie zgody. G dyby nie 
było Obozu Zjednoczenia Narodo* 
wego, będącego spadkobiercą ideo* 
logii 6*go sierpnia, już mielibyśmy 
stosunki takie, jakie przed dwoma 
laty panowały w  Hiszpanii a do cze 
go doprowadziły walki partyj eks* 
tremistycznych. Obóz Zjednoczenia 
Narodowego nie dopuści do walki 
domowej w  Polsce, zniweczy wszel* 
kie próby anarchii prawicowej, czy 
lewicowej. W  oparciu o autorytet 
Konstytucji kwietniowej, dokona 
dzieła przemiany politycznej i prze* 
budowy struktury gospodarczej Pań 
stwa Polsl iego“.

Burzliwymi oklaskami podzięko* 
wano mówcy za piękny referat. Po 
krótkich wyjaśnieniach natury orga* 
nizac\ine, złożonych przez p. mjr. 
Ziembę, tłumy opuszczały zgroma­
dzenie, żywo komentując bogatą 
treść przemówienia posła Wójcie* 
chowskiego. N a przewodniczącego 
Koła Warsztatowego Obozu Zje* 
dnoczenia Narodowego został powo 
łany p. W innicki.

Nowy Oddział 0. Z. N. we Lwowie.
Dnia 26. IV. br. odbyło się w sal 

Izby Przem.*Handl. zebranie urzędni* 
ków skarbowych, zwołane z inicjatywy 
Obozu Zjednoczenia Narodowego przy 
fłumnym udziale skarbowców.

Zebranie zagaił dyrektor Izby Skar* 
bowej p. Kucharski, udzielając głosu 
mjr. Domoniowi.

Mjr. Domoń w dłuższym przemó* 
wieniu przedstawił zebranym cele, do 
jakich zmierza Obóz Zjednoczenia Na* 
rodowego i zadania, jakie przed nim 
stoją Podkreślił w końcu role

urzędnika w życiu Narodu i wartość 
jego pracy społecznej dobrowolnej i 
wolnej od wszelkiego przymusu.

Powołany przez Prezydium OZN na 
przewodniczącego Oddziału dr Rowie* 
ki przedstawił zebranym szczegóły or* 
gamzacyjne, podkreślając doniosłość 
idei zjednoczenia narodowego

Zebranie zamknął dyrektor Izby 
Skarb. Kucharski, podkreślając obo* 
wiązek pracy społecznej urzędnika wol 
nei od wszelkiego przymusu.

T. S. L. —  dla młodzieży.
W  r. 1933 T. S. L. przystąpiło do 

organizowania półkolonii letnich. Zra* 
zu było ich zaledwie — 12 i obejmo* 
wały na terenie trzech województw 
Małopolski Wschodniej zaledwie 421 
dzieci. Akcja ta, mająca na celu nie 
tylko opiekę nad zdrowiem dziecka, 
lecz nadewszystko pieczę nad kształto* 
waniem świadomości narodowej poi* 
skiej na Kresach, znalazła w ciągu o* 
statnich lat głębokie zrozumienie nie 
tylko w saceregach licznych Kół T. S. 
L , ale również różnych organizacji, 
działających w terenie, oraz szerokich 
rzesz społeczeństwa.

Spotkała się też z żywym przyjęciem 
ze stronv rodziców, których dzieci w 
najcięższym okresie pracy żniwnei zna 
lazły należytą opiekę. W yniki uzyska* 
ne dziś przez półkolonie są pierwszo* 
rzędne, dzięki jednolitości organizacji 
i harmonijnemu współdziałaniu czyn* 
ników samorządowych, jak i społecz* 
nych. Nie można też lekceważyć wply* 
Wu wychowawczego półkolonii na po* 
wierzone im dzieci w zakresie uświa*

domienia narodowego, poznania mo* 
wy polskiej, modlitwy i pieśni.

Ogromną pomocą w tej szerokiej 
akcji półkolonii jest życzliwe ustosun* 
kowanie się władz państwowych, bez* 
interesowna opieka lekarska roztacza* 
na przez powiatowych lekarzy oraz 
zrozumienie organów samorządu tery* 
tonalnego dla tych spraw. Rozrost i za 

tej akcji ilustrują doskonale wy* 
niki pracy z lat ostatnich. I tak, jeśli w 
1934 r. było 9 półkolonii, to w 1935 r. 
mamy 305, a w 1936 r. już 538. Piękne 
rezultaty pracy osiągnięto w 1937 r. — 
Mianowicie zorganizowano 1734 pół* 
kolonii, którymi objęto 68.154 dzieci. 
Zamierzenia zaś Komisji dla spraw 
półkolonii przewidują na rok 1938 je* 
szcze większy rozrost tej akcii, prag* 
nąc objąć wszystkie możliwe ośrodki 
skupień polskich. Oczywiście powodze 
nie jej uzależnione będzie tylko od 
sprężystej sieci organizacyjnej, ale też 
w dużej mierze od ofiarności całego 
społeczeństwa

Twardiowśkjego odbędzie się w sobotę, dn a 
30 kwietnia br. o godz. 17.30 w auli uni, 
wersytetu JK., urządzona ^jraiuem Senatu 
akademickiego i Rady Wydiz. humaoistycz, 
nego UJK. oraz Pol. Tow. Filozoficznego 
we Lwowie.

— W dniu japońskiego święta narodowe, 
go dn. 29 bm. Polskie Radio nadaje o godz. 
10.25 do Japonii na falach krótkich spe* 
cjalną audycję okolicznościową. Audycja 
nadana zostanie w języku japońskim. Ra, 
diosłuchacze polscy będą ją mogli usłyszeć 
tegoż dnia o godz. 11.42 rano.

— Ostre strzelanie na „ZamarstynOwie". 
W dniach: 2, 4, 5, 7, 9, 1' 12, 14, 16; 18; 
19, 21, 23, 25, 27, 28, 30 maja br. odbywać 
się będą na strzelnicy wojskowej w Zaniar, 
stynowie ćwiczenia oddziałów wojskowych 
połączone z astrem strzelaniem. Strefa za* 
groź ona pociskami, której przekroczenie, po 
łączone jest z niebezpieczeństwem dla życia, 
obs idzona będzie post-rurkair ochronny, 
mi do zarządzeń których winni stosować 
się bezwzględnie wszyscy przechodzący.

KRONIKA MIEJSKA.
Kradzież mieszkaniowa. Grzegorz Waty, 

luk, zam. w Kulipairkowie, doniósł policji, 
że ubiegłej nocy nieznani sprawcy włamali

1 się dc jego mieszkania j s k r a d l i  gardęr »bc 
i męską i damską wart 575 zt.
* Ujęcie złodziei na gorącym uczynku. —
: Funkcjonariusze IV. komisariatu PP. ujęli 

wczoraj na gorącym uczynku włamania do 
mieszkania M. Magnowskicj przy ul. Pija* 
row 28, znanych zlotdziei Józefa Dziedzica 
z Hołoska i Wincentego Berezowskiego z 
Zamarstynowa.

Program radiowy.
Czwartek, 28 kwietnia.

Lwów. Godz. 6.15: Audycja poranna.
11.15: Audycja dla szkół. 11.57 Sygnał 
czasu. 12.03; Audycja południowa 13.50: 
Płyty. 15- Gawęda regionalna. 15.30: Wiad. 
gosp. 15.45: Audycja dla młodzieży. 16.15: 
Muzyka taneczna. 16.50: Pogad inka. 17 
„Wiedza i książka". 17.15: Recital fortepia* 
nowy. 17.50: Poradnik sportowy. 18.10. Po t 
gadanka. 18.20: „Młodzież lwowska przed 
mikTOtfonejr.". 18.40: Listy i programy. 18.50 
Pogadanka. 19: Słuchowisko. 19.30: Recital 
śpiewaczy. 19.50: Pogadanka. 20: Muzyka 
lekka. 20.45: Dziennik wieczorny. 21: Mu, 
zyka taneczna. 21.45: Szkic literacki. 22: 
Koncert. 22.50: Dziennik wieczorny. 23: 
„Z albumu speakera".

DO STOWARZYSZEŃ- W  ite&W TOL 
OBCHODU 3-go MAJA.

Komitet Obchodu Święta Państwowego 
3*go Maja we Lwowie zwraca się do stówa, 
rzyszeń i organieacyj społecznych o  poda* 
nie najdalej do dnia 29 kwietnia br. pnagra, 
mów obchodów 3-go Maja Sekretariatowi 
Komitetu, przy ul. Czarnieckiego 1, II. p, — 
TSL.

Programy obchodów urządzanych prze: 
poszczególne organizacje będą umieszczane 
nai afiszu wydanym przez Komitet Obcho, 
du.

WYBITNI GOŚCIE BELGIJSCY 
ZWIEDZILI NASZE MUZEA.

Bawiący w naszym mieście wybitni 
goście z Belgii JE. ks. Stefan Carton 
de \  ;art, biskup koadiutor ks. kardy* 
nała Prymasa Belgii w Malines i p. 
Walenty Brifaut, senator z Brukseli, 
zwiedzili w towarzystwie ks. Andrzeja 
Lubomirskiego zabytki naszego mia* 
sta w Muzuem ks. Lubomirskich i 
Muzeum Narodowe im. Jana III. Ks. 
biskup belgijski przybył do Lwowa 
aby pobłogosławić związek małżeński 
swego krewnego Piotra Carton de 
Viart z Różą hr. Sierakowską, wnucz* 
ką Andrzeja i Eleonory ks. Lubomir* 
skich.

Senator Brifaut wygłosi we czwar* 
tek 28 bm. o godz. 19 w sali Tow. Kre 
dytowegc Ziemskiego odczyt p. t. 
„Un Royal Cheyalier d ‘aujourd hui‘‘ 
i „Dawne więzy łączące Belgie z Pol* 
ską“.

W  niedzielę goście zwiedzili szczegó 
Iowo Muzuem Narodowe im. Tana III. 
gdzie zabawili przeszło 2 godziny. 
Goście z wielkim zainteresowaniem 
zwiedzali zbiory, wyrażając sie z uzna 
niem o kulturalnych zbiorach Lwowa, 
podziwiając piękno architektury ka* 
mienicy królewskiej i jej krużganków 
w dziedzińcu. Duże wrażenie na zwie 
dzających wywarły komnaty reprezen* 
tacyjne I piętra, zbiór monet. zbro» 
jownia i „Sybir" A. Sochaczewskiego.

WYKOPALISKA POD ŁOMŻĄ.
Ł o m »  2/ 4 t P A T j  W u w si C h o j.

riy młode, gminy Stefanówka, pow. 
łomżyńskiego gospodarz Broliński 
podczas orki wiosennej na swym polu 
wyorał naczynie gliniane zawierające 
1200 monet srebrnych. Natychmiast za 
wiadomiono o tym wypadku staro* 
stwo i delegata Państw. Muzeum arche 
ologicznego w Łomży. W edług pobiei 
nych oględzin okazało się, że są to jno, 
nety częściowo szwedzkie i pochodz4 
z 16 i 17 wieku. Część wydobytych mo 
net została rozchwyiana przez miesz* 
kańców danej wsi. W  najbliższym cza* 
sie skarb będzie przesłany do Państw. 
Muzeum w Warszawie a w sprawie 
monet zabranych przez ludność, zosta 
ną wszczęte kroki, celem ich odebra* 
nia.

PIERWSZY MAJ -  POD SZTANDAREM 
M ARII.

W dniu 1 maja b. r. urząd.a Milicja Nie* 
pokalanej tzw. „Niedzielę Milicyjną

Cóż to za uroczystość, i cóż to za org; 
nizacja? Milicja Niepokalanej skupia p 'd  
błękitnymi sztandarami Tej, której zada* 
nicm jest z m i a ż d ż y ć  „głowę wiza", wszyst* 
kich katolików ludzi dobrej woli, zdających 
sobie sprawę ze źródeł dzisiejszego stanu 
rzeczy, ze źródeł współczesnego zła. Mili* 
cja Niepokalanej przez modlitwę i apo* 
stolstwc walczy z największym złem XX 
wieku to jest masonerią, komunizmem i 
sekciarstwem.

2  tymi hasłami wystąpi Milicja Niepo* 
kalanej ) maja, w dniu swej uroczystości 
Niedzieli Milicyjnej. Niechże do jej szere, 
gów przyłączą się wszyscy, którym ni ser, 
cu leży dobro ich własne, i-h najbhi* 
szych i całego narodu. Bo bez Chrystusa i 
Marii nie _budujemy niczego.

Bliższych informacji w sprawie przyjęć 
do Milicji udziela: Centrala Milicji Niepo, 
kalanej - Niepokalanów, p. Teresin k. 
Soch.

Giełda z dnia 27 kwietnia.
WARSZAWA — GIEŁDA PEENBC2NA.

Dewizy: Belgia 89.42, Berlin 213.07, A-i* 
sterćam 205.15, Kopenhaga 118, Londyn
26.42, N. J o *  czeki 5.29 i trzy czwarte, ka. 
bel 5 30, Oslo 133.13 Paryż 16.54, Praga
18.42, Sztokholm 136.25, Zurych 121.90, 
Papiery paańsłwowe: wewnętrzna 65.75, in» 
we.stycyjna 84, k mwersyjna 70.25. prem. 
dolarowa 12.50, Akcje: EaiJ< Pol ki 116.50, 
Bank Zachodni 35, Lilpop 71, Norhlin 84, 
Starachowice 38.75, Żyrardów b2.50.

LWÓW — GIEŁDA ZFOzOW A
Pszenica obrót 871 ton, żyto 588, jęcz-
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PO ŚMIERCI S. P. ALEKSANDRA 
SWIĘTOCH O WSKIEGO.

Warszawa. 27. 4. (PAT.) Marszałek 
Sejmu Stanisław Car wystosował do 
wdowy po ś. p. Aleksandrze Święto* 
chowskim depeszę następująca:

„Oddając hołd pamięci Wielkiego 
Pisarza i Nieskazitelnego Człowieka w 
imieniu sejmu i własnym przesyłam Pa 
ni wyrazy szczerego żalu i współczu* 
cia"

Związek Dziennikarzy R. P. wysłał 
pod adresem red. Ryszarda Święto* 
chowskiego następującą depeszę kon* 
dolencyjną:

„W obliczu zgonu posła prawdy, ne 
stora publicystyki polskiej, dziennikar 
stwo łączy się w żalu z całym społe* 
czeństwem polskim.

P. Minister W. R. i O. P. prof. dr. 
Wojciech Swiętoslawski wysłał do p. 
Marii Świętochowskiej następujący te* 
legrain

„Śmierć znakomitego pisarza, myśli* 
cielą i działacza społecznego Aleksan* 
dra Świętochowskiego stawia przed o* 
czy całego społeczeństwa wielki trud 
Jego żywota w ofiarnej służbie narodu 
polskiego. W  ciężkiej tej chwili proszę 
o przyjęcie wyrazów mego głębokiego 
współczucia".

„WIECZÓR SŁOWACKI * W CZĘ* 
STOCHOWIE.

Częstochowa. 27. 4. (PAT.) W  sali 
Teatru miejskiego w Częstochowie od* 
był się 25 bm. uroczysty „Wieczór sło* 
wacki". Zainteresowanie wieczorem by 
ło bardzo duże i publiczność wypełni* 
ła salę po brzegi.

MUZYKA POLSKA N A  FESTIVA* 
LU W  SZTUTGARCIE.

Poznań. 27. 4. (PAT.) Na festiyalu 
muzyki współczesnej w Sztutgarcie w 
dniach od 15—23 maja twórczość poi* 
ska obok „kwartetu c*dur“ Karola Szy 
manowskiego reprezentować będzie 
trio smyczkowe znanego kompozytora 
poznańskiego Stefana Bolesława Pora 
dowskiego. Poradowski ukończył wła* 
śnie nową wielką symfonię, 5*tą z ko* 
lei t. zw. „radosną", która ze względu 
na swe walory artystyczne zaintereso* 
wała żywo polski świat muzyczny.

EGZEKUCJE W BARCELONIE
Barcelona, 27. 4. (PAT) Trybunał 

sądzący za zbrodnię zdrady stanu i 
szpiegostwa, skazał na śmierć 26 osób.

ZARYBIANIE JEZIORA TANA
Gondar (Abisynia), 27. 4. (PA T) 

Wylądował tu samolot, który w spe* 
cjalnych metalowych skrzyniach przy* 
wiózł 300.000 szczupaków, przeznaczo* 
nych dla jeziora Tana. Szczupaki przy* 
były na miejsce przeznaczenia żywe i 
zostały niezwłocznie wypuszczone do 
jeziora. W  niedługim czasie oczekiwa* 
ny jest dalszy transport szczupaków z 
instytutu ichtiologicznego w Rzymie.

STANISŁAW  DYDA.

Kurs antysemicki we Wiedniu.
Wiedeń, 27. 4. (PAT) W  związku 

z wczorajszymi wykroczeniami prze­
ciwko sklepom żydowskim w Wie* 
dniu ukazał się dzisiaj w wiedeńskim 
wydaniu „Voelkischer Beobachter" 
artykuł, wzywający ludność do zacho* 
wania spokoju i zimnej krwi w sto*

sunku do sprawy żydowskiej, w y' 
łuszczając dokładnie drogi i sposoby, 
jakimi W iedeń i Austria pozbędą się 
w ciągu najbliższych czterech lat Ży* 
dów. Żydzi — zapewnia w dalszym 
ciągu dziennik — opuszczą Wiedeń i 
Austrię w jednej koszuli.

Komisarz dla spraw Anschlussu.
Wiedeń, 27. 4. (PAT) Kanclerz Hit­

ler mianował w dniu dzisiejszym gau* 
leitera Buerkela komisarzem Rzeszy 
dla spraw połączenia Austrii z Rzeszą. 
Siedzibą komisarza będzie Wiedeń. 
Komisarz Buerkel podlega bezpośred­
nio kanclerzowi Hitlerowi.

Równocześnie z tym zarządzeniem 
kanclerz Hitler wystosował pismo od. 
ręczne do namiestnika Rzeszy w Au*

strii Seyss Inąuarta, w którym wy* 
łuszczą powody tej nominacji. W pi­
śmie kanclerz stwierdza, że zadaniem 
komisarza Buerkela będzie ułatwienie 
zarówno kanclerzowi Hitlerowi jak i 
namiestnikowi Seyss Inąuartowi prac 
w związku z połączeniem Austrii z 
Rzeszą pod względem prawnym, go* 
spodarczym i kulturalnym.

Pogwałcenie neutralności Andory.
Paryż, 27. 4. (PAT) Prasa paryska 

donosi z nad granicy hiszpańskiej i 
terenu republiki Andora, że oddział 
saperów, należących do hiszpańskich 
wojsk rządowych przybyt nad rzekę 
Runer, stanowiącą granicę między An* 
dorą a Hiszpanią i założył miny w 
przęsłach mostu, który łączy oba brza* 
gi tej rzeki.

Wysoki komisarz francuski w An­
dorze zwrócił się do oficera, dowodzą’ 
cego saperami hiszpańskimi, z prośbą, 
aby zaniechał zakładania min, ponie­
waż most znajduje się w neutralnym

pasie granicznym i w połowie zatem 
uważany być musi za własność Ando* 
ry. Oficer hiszpański po porozumieniu 
się ze swymi władzami oświadczył- że 
most ten Hiszpanie mają prawo znlss* 
czyć.

Prasa paryska wyraża przekonanie, 
że władze? hiszpańskie przygotowują 
wysadzenie mostu w powietrze, oba­
wiając się, aby wojska gen. Franco nie 
wtargnęły przez ten most na teryto* 
rium Andory i nie zaatakowały od 
północy oddziałów rządowych.

Uroczystości na dworze albańskim.
Tirana, 27. 4. (PAT.) Stolica Albami 

żyje pod znakiem uroczystości ślub* 
nych. Salwami wystrzałów armatnich i 
odegraniem hymnu państwowego zo­
stały oficjalnie rozpoczęte trzydniowe 
uroczystości, w których biorą udział 
dyplomaci 17 państw. Poza tym prze* 
bywa w Tiranie przeszło 3000 cudzo, 
ziemców. Całe miasto jest bogato ude* 
korowane zielenią i licznymi bramami 
triumfalnymi. Z okazji zaślubin wyda­
no pamiątkowe monety i znaczki pocz­
towe z podobiznami pary królewskiej. 
Jako ślubny dar Węgier dostarczono

do Tirany 4 konie rasy węgierskiej 
które będą zaprzężone do złotej karo* 
cy rodziny Apponyi.

Z okazji swych zaślubin król Zogu 
podpisał dekret o amnestii dla przestęp 
ców politycznych.

Uroczystości ślubne na dworze al­
bańskim wywołały radosne echo w ca* 
łym społeczeństwie. Wieczorem w pa* 
łacu królewskim odbyło się przyjęcie 
i bal w czasie którego królowa tań­
czyła z królem, a następnie z ks. Ber* 
gamo i hr. Ciano.

Obrady w sprawie porządku dziennego
rozmów francusko-brytyjski ch.

Londyn, 27. 4. (PA 1) Miedzy łon* 
dynem i Paryżem odbyły sie wczoraj 
obrady w sprawie porządku dzienne* 
go rozpoczynających sie w czwartek 
rozmów brytyjsko*francuskich.

Ambasador Corbin powrócił wczo* 
raj z urlopu, w czasie którego przepro* 
wadził wyczerpujące narady na Quai 
d ‘Orsay. Ambasador przyjęty będzie

HISTORIA ZAMKU STAR0SIELSKIEG0.
(Dokończenie.)

Od śmierci syna Zawiszy Czarnego, 
Jana z Garbów a, żaden z jego następ 
ców nie interesował się Starem*Siołem. 
To też hordy tatarskie zapuszczając 
się raz po raz pod Lwów ustawicznie 
tę wioskę w perzynę obracały, ludność 
miejscową bądźto w pień wycinając, 
bądź też zabierając do niewoli. Dopie* 
ro syn Aleksandra, Władysław Dorni* 
nik, ks. Ostrogski i Zasławski. objąw 
szy po ojcu ogromną fortunę, zajął się 
szczerze Starem*Siołem. On to, chcąc 
zabezpieczyć dobra swe oraz zamie­
szkałą w nich ludność przed hordami 
najeźdźców, rozpoczął w r. 1642 bu* 
dową obronnego zamku w Starem* 

p Siole. Niestety w r. 1648, w czasie pier 
wszego oblężenia Lwowa przez Chmiel 
nickiego, kozactwo zniszczyło wszy* 
stkie jego dobra, a niedokończony je* 
szcze wówczas zamek zrównano z zie* 
mią Po cofnięciu się wroga na Ukra* 
inę, ks. Władysław Dominik rozpoczy 
na w r. 1649 na nowo budowę zamku, 
ale już w daleko większym rozmiarze. 
Przez kilka lat trwała ta budowa do* 
zorowana osobiście przez księcia, a 
pracowało przy niej kilka tysięcy lu ­

dzi. Nic dziwnego, trzeba się było 
spieszyć, gdyż powrót Chmielnickiego 
spodziewany był w każdej chwili. 1 
rzeczywiście w r. 1654 Chmielnicki o  
biega z Tatarami i Moskalami Lwów. 
Tym jednak razem nie odważył się u* 
derzyć na Stare*Sioło, które posiadało 
już dostateczną obronę w postaci wa* 
rownego zamku W  r. 1656 umiera 
ks. ładysław Dominik, pozostawiw* 
szy niecałkowicie jeszcze ukończoną 
budowę zamku. Dopiero córka jego 
Teofila wraz z mężem Józefem Lubo* 
mirskim, marszałkiem W. Kor. dokoń* 
czyli południową część zamku, dobudo 
waniem wspaniałej bramy wjazdowej. 
Odtąd Stare*Sioło przechodzi w posie 
danie rodziny Lubomirskich. W  r. 
1672 po zdobyciu Kamieńca. Turcy w 
pochodzie na Lwów oblęgali zamek 
Starosielski, jednak bezskutecznie. 
W tedyto miał zginąć od strzały wypu* 
szczonej z poza murów zamku, jeden 
z dowódców tureckich. W  r. 1673 Jan 
Sobieski, wówczas jeszcze marszałek 
W. Kor. w czasie wyprawy na Tur* 
ków na Pokucie, w tym zamku odpo* 
czywał. Kilka jeszcze razy podchodzi*

w ciągu dnia przez lorda Halifaxa, z 
którym uzgodni porządek dzienny 
rozmów. Nie ulega wątpliwości, że na 
czoło zagadnień, jakie omawiane będą 
między obu premierami, wysunie się 
sprawa wspólnych metod w zakresie 
obrony. Sprawa ta dotyczyć będzie 
ściślejszej niż dotychczas współpracy 
sztabów marynarki wojennej, wojsk

li Tatarzy w te strony niszcząc co się 
dało po drodze, ale zamku Starosiel* 
skiego nie mieli już odwagi oblegać. 
Jedna z następnych wałścicielek Stare* 
go Sioła Elżbieta, córka Stanisława 
Lubomirskiego, wnosi je jako wiano 
w dom Sieniawskich, poślubiając Ada 
ma Mikołaja Sieniawskiego, kasztela* 
na krakowskiego, hetmana W. Kor. 
On to odnawia opuszczony przez 
wiele lat zamek, a także zamyśla od* 
budować dawny gród Dźwinogrodz* 
ki, w czem mu jednak śmierć prze* 
szkadza. W  dalszej koleji losów do* 
bra Starosielskie przechodzą do rodzi* 
ny Czartoryskich, a w r. 1778 ugodą 
zawartą między spadkobiercami ks. 
Augusta Czartoryskiego, przechodzą 
na własność Izabeli ks. Lubomirskiej, 
która w r. 1809 odstępuje je wnukom 
swym Alfredowi i Arturowi Potoc* 
kim. Odtąd aż do chwili obecnej do* 
bra te stanowią własność rodziny Po* 
tockich a dzisiejszym właścicielem jest 
Alfred hr. Potocki, ordynat łańcucki. 
Od czasów Adama Mikołaja Sieniaw* 
skiego, żaden z następnych właścicieli 
nie konserwuje zamku starosielski ego, 
który już odtąd coraz bardziej ni* 
szczeje.

Dzisiaj jeszcze ciekawy wycieczko* 
wicz przybyły do Starego*Sioła podzi*

OBRADY REGIONALNEJ GRUPY  
PARLAMENTARNEJ.

Kielce, 27. 4. (PAT) We wtorek w 
gmachu P.W. i W.F. w Kielcach obra* 
dowala regionalna grupa posłów i se* 
natorów województwa kieleckiego 
pod przewodnictwem pos. Brzęk*Osiń 
skiego. W  obradach wziął udział rów* 
nież wojewoda kielecki dr. Dziadosz.

Przed zebraniem posłowie i senato* 
rowie zwiedzili prace nad urządzeniem 
sanctuarium Marszałka Piłsudskiego w 
gmachu, gdzie w r. 1914 mieściła się 
główna kwatera komendanta.

KONFERENCJA N A D ROZBUDO* 
W Ą POLITECHNIKI LWOWSKIEJ

Warszawa. 27. 4 (PAT.) Dziś o g. 
17 odbędzie się na Zamku królewskim 
w Warszawie w obecności Pana Prezy 
denta Rzeczypospolitej konferencja w 
sprawie rozbudowy wydziału mechani 
cznego i elektrotechnicznego Politech* 
niki lwowskiej. Protektorat nad budo* 
wą raczyli objąć Pan Prezydent Rze* 
czypospolitej Prof. Ignacy Mościcki 
i P. Marszałek Edward Śmigły*Rydz.

W  konferencji wezmą udział pp. mi* 
nistrowie zainteresowanych resortów, 
przedstawiciele władz rządowych miej* 
scowych, W ojewoda lwowski. Prezy* 
dent m. Lwowa oraz przedstawiciele 
przemysłu i świata naukowego z rekto 
rami politechniki warszawskiej i lwów 
skiej.

ZJAZD INŻYNIERÓW PORTO* 
WYCH W GDYNI

Gdynia, 27. 4. (PAT) W  dniach od 
3—6 maja odbędzie się w Gdyni zjazd 
inżynierów portowych i specjalistów 
morskich państw bałtycko*skandynaw* 
skich. Opracowany już został obszer* 
ny program zjazdu, który przewiduje 
m. in. wzięcie udziału przez uczestm* 
ków zjazdu w uroczystościach Święta 
Narodowego 3*go Maja, zwiedzenie 
Gdańska, Gdyni, oraz udział w uro* 
czystości otwarcia portu rybackiego w 
Wielkiej Wsi.

lądowych i lotnictwa krajów, a także 
ustanowienia wspólnego urzędu zaku* 
pu broni i surowców na wypadek 
zbrojnego konfliktu, w którym Fran* 
cja i W ielka Brytania wystąpiłyby ra« 
zem. Ze sprawą tą łączy się kwestia za* 
kupów w Ameryce samolotów, w kto* 
rym to celu rząd brytyjski wysłał już 
komisję do Nowego Jorku.

Drugą sprawą jest sytuacja Czecho* 
słowacji w związku z postulatami Hen 
leina. Poseł brytyjski w Pradze New* 
ton wezwany został do Londynu, do* 
kąd przybył wczoraj. Złoży on wie* 
czorem dokładne sprawozdanie lordo* 
wi Halifaxowi, który odbędzie także 
rozmowy z posłem Czechosłowacji w 
Londynie Massarykiem. Sytuacja Cze* 
chosłowacji omawiana będzie jutro na 
posiedzeniu gabinetu brytyjskiego, 
który ustali stanowisko Wielkiej Bry* 
tanii w tej sprawie dla rozmów z mi* 
nistrami francuskimi.

wiać może wspaniałe mury warownego 
zamku z resztkami baszt. Zabudowa* 
nia dawnego zamku zajmują prze* 
strzeń 4*morgową, w kształcie sześcio* 
ścianu, upiększonego niegdyś sześcio* 
ma narożnymi basztami, z wystający* 
mi na nich małymi wieżyczkami, które 
już dziś nie istnieją. Mury ozdobione 
są u wierzchu rozmaitymi sztukateria* 
mi, dziś znacznie już uszkodzonymi. 
W około tych murów istniał dawniej 
wewnątrz krużganek, na którym moż* 
na było ustawić 2 chorągwie do obro* 
ny murów. Istnieją dotąd jeszcze poro 
bione wokoło całego zamku w murach 
otwory do  strzelania, w górze mniej* 
sze dla broni ręcznej, w dole większe 
dla dział. W ewnątrz zamku były w 
dawnych czasach obszerne komnaty 
na parterze i na pierwszym sklepio* 
nym piętrze. Dziś pozostało kilkanaś* 
cie pokoji odrestaurowanych, które 
zamieszkują urzędnicy dóbr podlwow* 
skich hr. Alfreda Potockiego, mieści 
się tu również Posterunek Policji Pań* 
stwowej, do niedawna też Urząd po* 
cztowy, wreszcie sala teatralna, w któ* 
rej odbywają się przedstawienia arna* 
torskie i Czytelnia T. S L. Tyle pozo* 
stało z dawnej świetności tego wspa* 
niałego warownego zamku.
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Z  W Y D A W N IC T W .
Nowy numer „A rkad" (Rok IV. Nr. t  

kwiecień. ■ Pod redakcją Wandy Filipow » 
czowej. Opracowanie graficzne Henryka
Munda). Cena zeszytu 3 zł.

Kwietniowy numer „Arkad" otwiera ar­
tykuł N, Samówny „Raeiba z Nowego
Miasra", opisujący jeden z ciekawszych o, 
kazów polskiej twórczości ludowej, krucy, 
flks pochodzący z Nowego Miasra w pow. 
dobromiilsklm, a znajdi'jący się obecnie w 
Muzeum Dieceziałnym w Pizemyślu. Przez 
długie lata, lak wiele innych cennych za. 
byfków dawnej sztuki religijnej leżał na
strychu wśród pyl a i nawisów pajęczyn, o. 
becnie ze ściany Muzeum świadczy o talen­
cie i wrażliwości nieznanego nie uczonego 
artysty.

W dalszym ciągu Tadeusz Mańkow ski 
przypomina mało u nas na ogół znany dział 
twórczości przemysłowej, mianowicie stare 
polskie kobierce wełniane które choć po. 
wstawały pod silnym wpływem Wschodu 
posiadały swój odrębny styl i charakter. 
„Nawet kopiując obcy wzór wrschodini, ko. 
biernik polski w dojrzałej fazie produkcji 
kobiemiczej inaczej ustosunkowywał po. 
szczegółle motywy do tła i różne motywy 
vzajunnle do siebie; wybieiał z nich te, 

które trafiały szczególnie do gustu polskie, 
go i stylizował je w sposób, dający wyraz 
teraz, dlo czego dążyły i w iaki sposob 
chciały i umiały wypowiedzieć się kultural­
ne warstwy społeczeństwa polskiego XVII 
i XVIII. wieku w zakresie sztuki zdobni* 
c z e jA u to r  kreśli dziej głównych manu. 
faktur kobiemiczydi w Polsce — Radzi, 
wjłłów, Ogińskich i in., których piękne wy. 
roby zdobią dziś ściany największych mu­
zeów i gaieryj europejskich.

W Nr. 8 „Arkad" z ub. roku opubliko* 
wany był widok Krakowa z 1839 r. w pię. 
knej akwareli popularnego wiedeńskiego 
malarza — Rudolfa Alta. Numer obecny 
przynosi reprodukcję 6 akwarel tego arty. 
sty — widoków Małopolski dotychczas nie. 
znanych, które udało się w kolekcjach i ga­
leriach wiedeńskich odkryć p. St. M. Sawi. 
ckiej. Zamieszcza ona równocześnie opis 
swych poszukiwań i znalezionych interesu. 
jącyJi ibiektów. Obok tak licznych wido. 
ków Włoch, Tyrolu,'Styrii, Karyntii, Czech, 
Szwajcar,i, a nawet Kryrru i oażywiście 
Wiednia — widoki z Małopolski, gdzie ba. 
wił kilkakrotnie, zajmują w twórczości Alta 
niepoślednie miejsce, a ponieważ istnieją 
dane, że chętnie malował polskie typy lu­
dowe, a oozatem pozostawił w Polsce sze. 
reg obrazów o treści religijnej i portretów, 
oi zekiwać należy, że z czasem znajdzie się 
więcej jeszcze prac tego artysty o tematach 
polskich

* * *
„Pion“ nr. 16 zawiera m. in. Olgierda 

Górki „O ojcostwo połsIL ego  rewi" toni­
zmu", Stefana K-wyna „Tropann wielko. 
śd “, Jaromira Ochęduszki „Pani z  latarnia

pan z biblią", Stefanii Podlhorskiej»Oko» 
łow „Krytyka teatralna czy literacka", Kon. 
ra ia  Winklera ,,Malarstwo, grafika, mctalo ■ 
p_asryka“, Karola Irzykowskiego ..Apel do 
Witkacego", urw ory poetyckie Zb'gniewa 
Bieńkowskiego „Miasto" i Guillaume Apo. 
lłinaire‘a „Loreley" (w‘ frzekład-tie Romana 
Kołonieckiego), oraz rubryki stałe: prze.
gląd prasy, kronikę zagraniczną i in

Kronika kulturalna.
Odczyty prof. R. Dyboskiego w Zu« 

rychu. W  roku bieżącym kilku wybit, 
nvch polskich uczonych zostało za. 
proszonych przez uniwersytety zagra, 
nczne do wygłoszenia wykładów w 
czasie tegorocznych wakacyj. M. in. 
prof. U. J. dr. Roman Dyboski wygło, 
si w języku angielskim cykl odczytów 
na uniwersytecie w Zurychu.

Odczyt Jul es Rctnains w Warszawie. 
Przybywający do W arszawy na zaoio 
szenie Penclubu Polskiego znakomity 
pisarz francuski Jules Romains wygło, 
si w dniu 27 b. m. o godz. 20 staraniem 
Komitetu Alliance Francaise odczyt pt. 
„Auteur et public".

■WYKOPALISKA ARCHEOLOGI. 
CZNE.

Głębokie. 26. 4. (PAT.) W  czasie od 
11 do 15 bm. na obszarze powiatu 
dziśnieńskiego bawiła z ramienia Mu. 
zeum archeologicznego U. S. B. w W il 
nie wyprawa naukowa, która pod kie. 
rownictwem dr. Heleny Cehak.Hołu« 
bowiczowej prowadziła prace wykopa 
liskowe na dużym cmentarzysku kur. 
hanowym w rejonie młyna Czemiewi. 
cze, gm. prozorockiej. W  wyniku prze 
prowadzonych badań rozkopano 25 1 
kurhanów, które zawierały groby cia j 
łopalne oraz szkieletowe. Nadto w kur I 
hanach odnaleziono garnki (urny) gli. | 
niane oraz różne przedmioty brązowe, j 
jak pierścienie, paciorki, kolczyki itp. j 
pochodzące z 11—12 wieku. W ykopa. 
liska te zostały przewiezione do mu. 
zeum archeologicznego w Wilnie.

SMIFRĆ POLSKIEGO W YN A­
LAZCY

W arszawa, 27. 4. (PAT) W  Paryżu 
zmarł w wieku lat 94 inż. Stefan Drze 
wieck', jeden z wybitniejszych teore­
tyków lotnictwa.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

IX. Km. 502/38. Obwieszczenie o  licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grudizikiego 
miejskiego we Lwowie rewiru JX. Mieczy, 
sław OncKK.nun mający kancelarię we Lwo, 
wie, ul. Zielona 17 ..a podstawie art. 602 
kpc podaje do publicznej wiadomości, że 
ania 10 maja 1938 o godz. 11,ej we Lwo. 
wie, uli. Akademicka Nr. 26 odbędzie się na 
wniosek Włoskiej Spółki Akc. ..Powszechna 
Asekuracja w Tryjeścic 1-sza licytacja ru» 
chomości, składających się z obrazów, kasy 
„National", maszyny do pisania, urządzenia 
sklepowego, farb pendzli Ltp., oszacowa, 
nych na łączną sumę zł. 3.832. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Gi xlzkiego Miejskiego.
Rewiru IX.

Lwów, 14 kwietnia 1938. 1293K

Km. 976/37 Obwieszczenie o licytacji ru, 
chomości. Komornik Są iu  grodzkiego w 
Kamionce Strum. Juliusz Waygart, mający 
kancelarię w Kamionce Strumiłowej, ul. Le, 
g'onóv* Nr. 48 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
10 maja 1938 o godz. 12»tej w Kamionce 
Strumiłowej, ul. Żółkiewska Nr. 3 udbędzie 
się 1-sza licytacja ruchomości, należących 
do Lomela Wittlina, składających się z 1 
komody jasnej o trzech szafkach, 1 zegara 
szafkowego pędlowi go wiszącego, aparatu 
do piwa z szafką kompl., 3 stołów i 4 la* 
wek z oparciem jasnych (wewnątrz szafki), 
na zaspokojenie wierzytelności Szymona 
Stadlera we Lwovi,e w kwocie 394 zł. 59 gr. 
zpn., oszacowanych na łączną sumę zł. 750. 
Ruchomości możni oglądać w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Ki m o r  k Sądu Grodzkiego.
Kamjoml a Strum., 23 kwietnja 1938. 1294K

VII. Km. 571, 164, 302/38. Obwieszczenie
0 licytacji ruch um-ości, Komornik Sądu 
grodzkiego miejskiego we Lwowie VII. re« 
wiru Władysław Dohnal, mający kanoelarię 
we Lwowie, ul. Batorego 34 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiado, 
mości, że dnia 29 kwietnia 1938 o  g< drinje 
9*tej wc Lwowie, nr. Piekarska Nr. 1, n go­
dzinie 11.45 przy ul. Sobieskiego 9a, dnia 
30 kwietnia 1938 o godz. ll^ej przy pi. Ber. 
nardyńskii" 7 odbędą się licytacje rucho, 
mości, składających się z urządzenia dro­
gerii v* i iz z towarami, towarów aluminio, 
wych, blaszanych i emaliowanych oraz for« 
tepianu i szafy bibliotecznej. Ruchomości 
można oglądać w diniiu licytacji w miejscu 
wyżej oznaczonym.

Kotncmik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VII.

Lwów, 8 kwietnia 1938. 1297K

Km. 317/37. Strona zobowiązana: Stani­
sław Ko+urski w Łańcucie.Przedmieść e. 
Edykt licytacyjny. N a wniosek strony egze, 
kwującej Stefana Skoczylasa, sekretarza Są, 
du grodzkiego w Łańcucie odbędzie się w 
dniu 30 maja 1938 o godlz. 12,ej w Sądzie 
grodzkim w Łańcucie, biuro Nr. 29 na za­
sadzie zatwierdzonych już poprzednio, przez 
Sąd grodzki w Łańcucie, warunlków licyta, 
cyjnych licytacja w drodze publicznego 
przetargu, należących do Stanisława Kotur, 
skiego następujący!h realności: I.) Polowy 
realności lwh. 787 ks. gr. gm. kat. Przed, 
mieścież Nieruchomość ta jest pos;adłościa 
miejska i składa się z parc. gr. 53/4, 53/5, 
53/6, 55/2, 55/3 i 278/2 o łącznym obszarze
1 ha. 03 ar. 93 m kw. Na realności tej stoi 
dom drewniany, w dobrym stanie, kryty 
dachówką, na podmurówce, częściowo nie, 
ukończony, ;. pod dom.-m jesr piwnica mu­
rowana. W domu zainstalowane jest światło 
elektryczne. Obok tego domu znajduje się 
budynek gospodarczy, drewniany, na pod, 
murówce. kryty dachówką a mieszczący w 
sobie stajnię na krowy, staijn:ę na konie, 
chlewy i ustępy. Obok tego budynku znaj, 
duj? się  stodoła Irewniana, kryta dachów, 
ką. Obok tego domu znajduje się 50 drze, 
wek owocowych, mających po kilkanaście 
lat i orzechów mających po kilka lata. 
Część tej realności jest ogrodzon i płotem 
drucianym, o słupach żelaznych Wartość 
szacunkowa połowy tej realności wraz z 
przynależnościami wynosi kwotę 16.056 zł., 
a najniższa oferta kwotę 10.704 zł. Do re­
alności tej należą przynależności powyż opi 
sane, a oszacowane na kwotę 11.326 zł. z 
-tego połowa wynosi kwoitę 5.663 zł. II.) 
Połowy realności obj. lwh. 825 ks. gr. gm 
kat. Przedmieście. Realność ta składa się z 
parc. gr. 53'7. keaHość ta jest gruntem or» 
nym i ma obszaru 62.8 m kw. Realność ta 
graniczy z realnością lwh. 787 gm. kat. 
Przedmieście, tak, że obie te realności sta, 
nowią jedną całość gospodarczą Wartość 
połowy nieruchomości lwh. 825 gm. kat. 
Przedmieście, wynosi kwotę 628 zł., a naj, 
niższa oferta kwotę 418 zł. 66 gr. III.) Po, 
łowy realności obj. lwi. 278 ks. gr. gm kat. 
Przedmieście. Realność ta jest gruntem or­
nym i składa się z parc. gr. 55/1, 728/3 i 
732/1 o łącznym obszarze 26 ar. 93 m kw.

Realność ta również graniczy z realnością 
lwh. 787 gm. kat. Przedmieście, tak, że 
wszystkie te trzy realności tj. wyszczegól, 
nione pod I.), II.) i III.) stanowią jedną ca, 
łość gospodarczą. Wartość szacunkowa po, 
Iowy realności lwh. 278 gm. kat. Przedmie, 
ście wynosi kwotę 2.693 zł., a najniższa 
oferta wynosi kwotę 1.795 zł. 66 gr. IV.) 
Połowy realnośri lwh. 1370 ks. gi. gm. kat. 
Krzemienica. Realność ta składa się z parc. 
gr, 10S;2 i 110/2 o łącznym obszarze 3 mor­
gów i 289 sążni kwadratowych Realność ta 
jest gruntem ornym. Wartość połowy tej re» 
alności tj. realności lwh. 1370 gm- kat. Krze, 
mienica wynosi kwotę 2.385 zi. 46 gr., a 
najhiższa oferta wynosi kwotę 1.590 zł. 30 
gr. Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. Sąd grodzki w Łańcucie jako hipo, 
teczny, upraszam o adnotację w stanie bier, 
nym powyższych realności wyznaczenia ter­
minu licytacyjnego. Pouczenie odnoszące 
się do warunków licytacyjnych dołącza się.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Łańcut, 21 kwietnia 1938. 1296K

Km. 300/38. W sprawie egzek. Galicyj, 
skiej Kasy Oszczędności we Lwowie. O b, 
wieszczenie, o licytacji ruchomości. Komor­
nik Sądu grodzkiego w Mościskach Józef 
Leon, mający kancelarię y Mościskach przy 
ul. Piłsudskiego Nr. 496 na podstawie art. 
602 kpc. podaje dc publicznej wiadomości, 
żć dnia 9 maja 1938 r. o godzinie 9,ej rano 
w Mościskach odbędzie się licytacja rucluo, 
mości, należących do dłużnika Chaima Lei, 
by Gerbera, kupca w Mościskach, składają, 
cych się z zegara szafkowego w szafce cie­
mno politurowanej oszklonej, z kredensu 
pokojowego dużego ciemnego politurowany
0 6 szufladach i 4»ch szafeczkach, z kreden, 
su pokojowego ciemno politUTOwanego o 
5,ciu szufladach i 4,ch szafeczkach, z  4-ch 
krów 3 czarno,bialej, 1 czerwono,biała, z 
kasy ogniotrwałej starej, z 4-ch obrazów 
w ramach złoconych z 6,ciu fotelików skó, 
rą obitvch, ze stołu ciemnego politunowa, 
nego, z zegaru ściennego w szafce, z lustra 
dużego ściennego o białych ramach na pod, 
stawie o marmurowym blacie, oszacowanych 
na łączną sumę 1040 zl Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komorn'k Sądu Grodzkiego.
Mościska, 25 kwietnia 1938. 1295K

UZNANIE ZA ZMARŁEGO
T. 18/58 Stanisław Bryk, urodzony 9 

sierpnia 1883 w Stanisławówce wyjechał 
1908 roku do Stanów Zjcdm. Am. Połudn.
1 zaginął. Ogłasza się powszechne wczwa* 
nie o udzielenie Sądowi wiadomości o lo, 
sach zaginionego. Zaginiony zaś, jeśli żyje 
winien w ciągu 1 roku donieść Sądowi o 
swam życiu.

Sąd ' '"'ręgowy.
Lwów, 3 marc J93Ó. 1291

I. T. 9/38 i inne. Zarządzenie postępowa, 
nia celem uznania za zmarłych. 1 Uczest­
nicy wojny światowej — armii austriackiej:
1 pp. Schulem Schmidt urodzony 1895 w 
Wieliczce, 1 strzel, podh Leonard Jakub 
Okoński urodzony 1899 w Krakowie, 12 pp. 
Franciszek Mitka urodzony 1901 Marien, 
b .n g . 113 pp Jan Zgud urodzony 1890 w 
Podstolicach, 16 p. obrony krajowej Florian 
Czekaj urodzony 1887 w Pozowicach, 32 d- 
obrony krajowej Piotr Krzywdziak utodzo, 
ny 1888 w Wyciążach, 15 p. art. pal. Sta, 
nisław Pachacz urodzony 1883 w Trzemeśni,
2 Brygada Legionów: Jan Władysław Siub, 
ka Wódz ody 1S95 w Jaworznie, Stefan. Ale­
ksander Klich urodzony 1893 w Rrzeszowi1 
cach, 1 Brygada Legionów: Stanisław Po, 
licht urodzony 1893 w Krakowie, 3 pp. Le, 
gionów Józef Janus urodzony 1895 w Mni, 
chowie. II. Uczestnicy wojny polsko-bolsze 
“dekiej: Nieznany pułk — Jan Śmiech uro, 
dzony 1899 w Czernichowie, Franciszek 
Pieprzyk urodzony 1881 w Bilczycach żol, 
nierz B. Żandarmerii D. O. K V/5 Kraków.
III. Wydalili się bez wieści: Wojciech Ja, 
sek urodzony 1882 w Lipniku wyjechał do 
Ameryki, Jan Jasek urod zony 1885 w Lijp. 
n'ku wyjechał do Morawskiej Ostrawy, Sta­
nisław Jasek urodzony 1891 w Lipniku wy, 
jei hal do Niemiec, Stefania Agnieszka Gi, 
uek urodzona 1892 w Chrzanowie, Antoni 
Norys urodzony 1868 w Libiążu Wielkim 
wyjechał do Ameryki. Wdrażając postępo, 
wanie celem uznania wymienionych za 
zmarłych ogłasza się wezwanie, ażeby u, 
dzielono o nich wiadomości Sądowi i1 wzy­
wa się ich, aby stawili się przed Sądem lub 
w inny sposób dali znać o sobie, a to wy. 
mienieni pod I i II. w terminie. 1/2 roku, 
zaś wymienieni pod 111. w terminie jednego 
roku od dnia dzisiejszego ogłoszenia. Po 
tym terminie Sąd orzeknie uznanie ich za 
zmarłych. Równocześnie zarządza się postę, 
powinie o rozwiązanie węzła małżeńskiego: 
małżeństwa zawartego w kościele parafia!, 
nym v Chrzanowie dnia 29. X 1910 ponue. 
dzy Andrzejem Gibkiem z Chrzanowa a 
Stefanią Agnieszką z Pamułów Gilbek uro­
dzoną 23. VI. 1892 córką Stanisława i Marii 
Giąb. Obrońcą węzła małżeńskiego ustana­
wia się Dra Adolfa Sowilskiego adwokata 
wr Krakowii ul. Podwale, małżeńs+wa za, 
warrego w kościele parafialnym w LJbiążu 
Wielkim dnia S. II. 1893 pcm-ędzy Maeda, 
le.ną N 'rysow ą z Libiąża Wielkiego a An» 
tonim Noryscm, synem Walentego i Marii, 
urodzonym 19. III 1S6S. Obrońcą węzła 
małżeńskiego ustanawia się Dra Feliksa 
Kleję adwokata w Krakowie, u l Czarno­
wiejska 1, wreszcie małżeńs-wa zawartego 
w kościele parafialnym w Makowie Podlha, 
lańskim dnia 7 VI. 1909 pomiędzy Marian, 
ną z Klimarów Wardasowa z Makowa Pod', 
halańskiceo a Karolem Janem Wardasem, 
synem Anny urodzonym 25. VII. 1882 w

Białej. Obrońcą węzła małżeńskiego ustana, 
wia się adwokata Izydora Mun.n.i<żu w Kra­
kowie. Po roku od dnia dzisiejszego agło, 
szen.ii 8ąd orzeknie ostatecznie o rozwiąza, 
niu węzła małżeńskiego. W sprawach I. T. 
105/37 i T 41/37 prostuie się termin edyk, 
tainy z 1/2 roku na jeden rok.

Sąd okręgowy Wydział I. cywilny.
W Krakowie, dnia 20 kwietnia 1938. 1289

T. 150/36, Jan Legin, urodzony 6 sierpnia 
1881 Jaryczów Stary, jako żołnierz b. armii 
austriackiej zaginął. Ogłasza się powszech­
ne wezwanie o udzielenie Sądowi wiado, 
mości o losach zaginionego. Zaginiony za- 
jeśli żyje winien w ciągu 6 miesięcy do, 
nieść Sądowi o swem życia.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 16 paździemiKa 1937. 1290
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ROZMAITE.

Prez. 9336/58. Edykt. Sąd Apelacyjny we 
Lwowie wdiożył postępuwanie ustalające 
celem odmówienia zniszczonej księgi grun­
towej Sądu grodzkiego w Żydaczowie dla 
gmin Ruda, Zabłotowce i Międzyrzecze i 
wzywa interesowanych do zgłaszania w tym 
Sądzie grodzkim roszczeń z łj 7 ustawy Nr. 
96 z r. 1871 do 31 lipca 1938.

Lwów, 31 marca 1938. 8284

Prez. 8964/58. Edykt. Sąd Apelacyjny we 
Lwoiwie wdrożył postępowanie ustalające 
celem odnowienia zniszczonej księgi grun, 
towej Sądu Grodzkiego w Janowie aila gmi, 
Iiy Lelechówka i wzywa interesowanych do 
zgłaszania w tym Sądzie Grodzkim toszczeń 
z 5 7 ustawy Nr. 96 z r. 1871 do 31 lipca 
1938.

Lwów, 28 marca 1938. 1785

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

Urząd Wojewódzki Lwowski.
L. OA. 20/202/1938.

OGŁOSZENIE.
Władysław Filip (2 im.) Lamdesbeig, syn 

Aby i Reizy z d. Karp ur. 16 sierpnia 1903 
r. w Brzeżar.ach inżynier we Lwowie, Aron 
Hersz (2 im.) Ratn, syn Ryfki ur. v. Lesku 
1873 t. kupiec w  Delmenhorst. Abraham 
Chaim (2 im.) Ram, syn Arona Hersza (2 
im.) i Perli Laingsam ur. 21 grudnia 19uł r. 
w Samolku kupiec w Altonie. Benianin 
Ram, syn Arona Hersza (2 im.) i Perli Lang- 
sam ur. 7 marca 1908 w Sanoku, pomocnik 
handlowy w Delmenhorst wnieśli prośby o- 
zezwolenie na zmianę nazwisk rodowych 
Lande sberg na GotyńsLi, Łęczycki- 1 .ed- 
nowśki, Ławicki lub Łuhnick. Ram a? Ban­
dę1

Urząd Wojewódzki we Lwowie podaje 
powyższe prośby do powszechnej wiado­
mości z o Klmier «TVita» że w mydl. art 4 
trstawy z ĆttTa 24. X. T919 "r. T h . U. R / P. 
Nr. 88 poz. 478 wolno z ważnych tx>wo* 
dów zgłosić przeciw ich uwzględnieniu 
sprzeciw do U-zędu Wojewódzkiego we 
Lwowie w ciągu dni 90 od dni; ogłoszenia 
w Monitorze Polskim, które równocześnie 
zarządza się.

We Lwowie, dnia 23 kwietn a 1938. 1292
Za Wojewodę:

Mgr. Kuliczkowski w. r.
Kierownik Oddziału.

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZY ZIEMSKTFGO BAN* 
KU KREDYTOWEGO Towarzystwa Ak* 

cyjnego we Lwowie w likwidacji
odbędzie się dnia 4 czerwca 1938 o godzi­
nie 12.tej w południe w lokalu Battku we 
Lwowie, przy ul. 3,go Maja 5 z następują, 

cym porządkirm obrad:
1) przedłożenie bilansów oraz rachun, 

ków strat i zysków:
a) za okres bilansowy od 1 maja 1936 do- 

31 grudnia 1936, oraz
b) za rok b ilan so w y  1937,
2) opinia Kom;sji rewizyjnej odnośnie 

powyższych zamknięć rachunkowych wraz 
z wniośkiem Rady Zawiadowczej iu  za­
twierdzenie tvchże, oraz na udzielenie tikwi* 
dato rum absolutorium z czynności i rachun, 
ków zć rok 1936 i 1937,

3) 2 itwłendlzenie uchwały Rady Zaw (a, 
dowczej z 10 września 1957 w przód miocie 
oddania Towarzystwu Kredytowemu Miej, 
skiemu we Lwowie, do liikw.daoji działu 
4)4% -owego długoterminowego kredytu,

4) wybói członków Rady Zawiadowczej,
5) wybór członków Komisji Rewizyjnej,
6) wnioski.

RADA ZAWIADOWCZ
Pp. Akcjonariusze, chcący wykonać swe 

prawo głiO>owania, winni pizynajnmi* na 
14 dni przed Walnym Zgromadzeniem zło, 
żyć swe akcje w Ziemskim Banku Kredyto, 
wym wc Lwowie, ul. 3,go Maja 5. 1285

WYD \T K I UBEZPIECZ SI NI LWÓW 
SKIEJ W LUTYM R. B.

W lutym rb. Uhezipieczalnia Społeczna 
we Lwowie wypłaciła tytułem świadczeń w 
łibezipieczeniu na wypad en cho-oby t macic, 
rzyństwa ogółem 326.402 zł. Na zasiłki pie, 
niężne (chorobowe — domowe i vzpwalne 
— dla położnic — dla karmiących marek — 
pogrzebowe) wydano 61.853 zł. Wydatki 
związane z lecznictwem przedstawiają się 
następująco; opieka lekarska 91.690 zł. — 
środki lecznicze 66.695 — szpitile i zakłady 
lecznicze 96.856 — leczenie w bratnich uber 
pieczałniach 1.340 — profilaktyka 7.968 zł. 
Ra żem wydatki na lecznictwo wymysły 
264.549. W porównaniu z miesiąceu stycz* 
niem r. b. wydatki na świadczenia ch Trobo, 
wc w miesiącu lutym wzrosły o blisko 20 
tysięcy złotvch. 1299
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